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A gresja czerwcowa Trzeciej Rzeszy na Związek Radziecki w  zasadniczy sposób 
zm ieniła sy tuację  m iędzynarodow ą i układ sił na fron tach  II w ojny św iatow ej. 
Zburzony został funkcjonujący  w okresie 1939—1941 system  zobowiązań dw ustron­
nych, pow stały przesłanki ostatecznego ukształtow ania się dwu grup państw  w al­
czących. S y tuacja m iędzynarodow a ZSRR stała się z dnia na dzień w yjątkow o 
trudna. P rogram  taktyczny realizow any po sierpniu 1939 r. spowodował zaniechanie 
bądź u trzym yw anie w bardzo ograniczonej form ie kontak tów  z państw am i później­
szej grupy N arodów  Zjednoczohych, w tym  ze S tanam i Zjednoczonym i i W ielką 
B rytanią. P rzed  kadram i dyplom atycznym i Ludowego K om isariatu  S praw  Z agra­
nicznych (LKSZ) ZSRR stanęło p ilne zadanie podjęcia natychm iastow ej próby sko­
ordynow ania po lityki k ra ju  z polityką walczącej — de iure od 3 IX  1939 r., de 
facto od 13 V III 1940 r. — W ielkiej B rytanii, stw orzenia in fra s tru k tu ry  kon tak tów  
roboczych, niezbędnych dla efektywnego działania przeciw  agresorow i. W dalszej, 
kolejności chodziło o podjęcie podobnych kroków  w stosunku do Stanów  Zjedno­
czonych. Samo naw iązanie dialogu z Londynem  i W aszyngtonem  było zaledw ie 
in trodukcją; z kolei należało podjąć wysiłki, by przyniósł on liczące się efekty dla 
realizacji kw estii zasadniczej: stabilizacji fron tu , a następnie rozpoczęcia kon tro fen ­
sywy. W syntetycznym  skrócie te treści, bezpośrednio związane z sytuacją fronto­
wą, dom inowały aż do zakończenia b itw y sta lingradzkiej; od S talingradu  w  polityce 
ZSRR wobec zachodnich aliantów  w coraz szerszym zakresie pojaw iać zaczęły się  
zagadnienia perspektyw iczne, dotyczące organizacji Europy i św iata powojennego.. 
Zabiegając nadal o term inow ą realizację alianckich dostaw  w ojennych i gospodar­
czych oraz utw orzenie drugiego fron tu  w Europie Zachodniej, do p e rtrak tac ji 
i korespondencji dyplom atycznej zaczęto wprowadzać m otyw y sprzyjające p rzedłu­
żeniu w spółpracy sojuszniczej na okres pow ojenny, w ytw orzeniu trw ałych  insty­
tucji i m echanizm ów  w ielostronnych, m ających za zadanie zapobieżenie w przy­
szłości katastro fie  now ej wojny. Podjęcie i realizacja treści perspektyw icznych 
w ym agały od k ad r L K S£ ZSRR szczególnego kunsztu dyplomatycznego, w iadom e 
bowiem  było, że decyzje w tych  spraw ach określą ch a rak te r stosunków  między­
narodow ych na dziesięciolecia. P rogram  ten  realizowano w zaciszu gabinetów  dy­
plom atycznych, drogą korespondencji pomiędzy szefami rządów  i resortaani spraw  
zagranicznych W ielkiej T ró jk i (Czwórki), przede wszystkim  zaś w trakcie spo tkań  
bezpośrednich, na  kluczowych konferencjach m iędzynarodow ych la t 1943—1945.

P roblem atyka kluczowych konferencji dyplom atycznych II w ojny św iatow ej

* S o w ie t s k i j  S o ju z  na m ie żd u n a ro d n yc h  ko n f ie r ien cy ja ch  pierioda W ie l iko j  O tie -  
cze s tw ien n o j  w o jn y  1941—1945 gg., t. I —IV, M oskwa 1978—1979, Izdatielstw o poli- 
ticzeskoj litie ra tu ry .
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ma swoją obszerną literaturę , koncentru jącą się na trzech spotkaniach szefów rzą ­
dów wiodących m ocarstw  koalicji antyfaszystow skiej: w Teheranie, Ja łcie  i Pocz­
dam ie. Dom inuje w niej ujęcie opisowe i tezy ogólne, natom iast w m niejszym  
stopniu w ystępuje elem ent przygotow ań dyplom atycznych i tzw. kuchni dyplom a­
tycznej. Ogrom na rola dyplom acji radzieckiej w w ypracow aniu uzgodnień dotyczą­
cych ładu powojennego nie znalazła odpowiedniego odbicia naw et w historiografii 
radzieckiej; istniejące syntezy historii polityki zagranicznej k ra ju  i dyplom acji II 
w ojny zarysow ują zaledwie spraw y podstawowe, nie posiłku ją się z reguły  m a teria ­
łem typu analitycznego1. B raki te są naszym  zdaniem  w ynikiem  trudności w  za­
kresie bazy archiw alnej, funkcjonow ania w  publikacjach  źródłowych stosunkow o 
niew ielkiej liczby dokum entów  z la t 1941—1945 prow eniencji radzieckich w ładz 
party jnych  i państw owych. Trzytom ow y wybór m ateriałów  i dokum entów  dotyczą­
cych polityki zagranicznej k ra ju  w la tach  wojny, k tó ry  ukazał się w la tach  czter­
dziestych, z uwagi na specyficzne k ry teria  doboru (głównie 'kom unikaty TA SS-a 
i dokum enty drukow ane w centralnej p rasie codziennej) jest mało przydatny  i już  
przestarzały*. W artościowy zbiór T eh eran — Jałta—P oczdam ,  zaw ierający w ybór r a ­
dzieckich stenogram ów  przebiegu tych najw ażniejszych konferencji W ielkiej T ró j­
ki *, oraz cenne tomy korespondencji przewodniczącego R ady M inistrów  ZSRR 
z prezydentam i Stanów  Zjednoczonych i p rem ieram i bry tyjskim i* dostarczają za­
ledwie cząsteczkowego m ateriału , niezbędnego do w eryfikacji publikacji dokum en- 
tam ych  i m em uarystyki zachodniej. W śród tych  ostatnich publikacjam i istotnym i 
dla uzyskania pogłębionego obrazu dyplom acji radzieckiej są przede w szystkim : 
wielotomowa edycja D epartam entu  S tanu USA Foreign R ela t ions of the  U nited  S ta ­
tes. D iplom atie  Papers,  jak  też tom y IV—V II serii D o cum en ts  on A m e r ic a n  Foreign  
Relations.  N atom iast dokum enty ilustru jące obszerne w spom nienia prem iera  W ins- 
tona C h u rch illa5 oraz stosunkowo łatw o dostępne inne edycje dokum entów  dyplo­
m atycznych z la t 1939—1945 zaw ierają dokum entację zbyt ogólną, by mogła sta6 
się ona tworzywem  dla prac bądź przyczynków  analitycznych ·. W tym  s ta n ie  
rzeczy na baczną uwagę zasługuje przygotow ana przez W ydział H istoryczno-Dyplo- 
m atyczny M inisterstw a Spraw  Zagranicznych ZSRR sześciotomowa edycja doku­
m entów  dyplomatycznych, w ytw orzonych przez W ielką T ró jkę (głównie ZSRR› 
w latach 1941—1945, a pochodzących z A rchiw um  Polityki Zagranicznej ZSRR przy 
MSZ ZSRR, k tórej pierwsze cztery tom y ukazały się już na rynku  w ydaw niczym .

1 Por.: Is tori ja  diplomatii ,  t .  IV: D ipłom ati ja  w  gody w to ro j  m iro w o j  w o jn y ,  
pod ried. A. A. Grom yki i in., Moskwa 1975; Is tori ja  w n ie s z n ie j  po li t ik i  S S S R >
1917— 1976, w  dwóch tomach, pod ried. A. A. Grom yki i B. N. Ponom ariow a, wyd. 
3, t. I: 1917—1945 gg., Moskwa 1977.

* W nieszn ia ja  poli tika  S ow ie tskog o  S o juza  w  pieriod O t ieczes tw ienn o j  w o jn y ,. 
t. I—III, M oskwa 1946—1947.

* T e h eran —Jałta—Poczdam. D o k u m e n ty  ko n fe re n c j i  s z e fó w  rząd ów  trzech  w ie l ­
k ic h  m ocars tw ,  tłum . z ros., W arszaw a 1970. ,

4 Pieriepiska  priedsiedatie la  Sow ie ta  M in is trów  S S S R  s p rez id ien ta m i  S S z A  
i p r ie m ier -m in is tram i W ie l ikobri tan i i  w o  w r iem ia  W ie l ïko j  O t iec zes tw ienn o j  w o jn y
1941— 1945 gg., w  dwóch tom ach, wyd. 2, t. I: P eriep iska  s U. C zercz il lem  i K. E tt li  
(i jul 1941 g. — no jabr’ 1945 g.); t. II: Pieriepiska  s F. R u z w e l to m  i G. T r u m e n o m
(aw gust 1941 g. — d iekabr’ 1945 g.), Moskwa 1976 (tłum aczenie polskie pierwszego-
w ydania rosyjskiego: W arszawa 1960).

8 W. S. C h u r c h i l l ,  T h e  Second  W or ld  W ar,  t. I II—-VI, London 1950—1954.
8 Np.: Współpraca m ię d zyn a ro d o w a  w  latach 1941—1945. D o k u m e n ty  i m a te ­

riały, W arszawa 1954; United Nations D ocu m en ts  1941—1945, wyd. 2, London—New 
York 1947; P raw o m ięd zyn a ro d o w e  i historia d yp lo m a ty c zn a .  W y b ó r  d o ku m e n tó w , ,  
oprać. L. Gelberg, t. III, W arszaw a 1960.

http://rcin.org.pl



208 W OJCIECH MATERSKI

Całością przedsięwzięcia k ierow ała K om isja R edakcyjna pod przew odnictw em  
członka B iura Politycznego KC KPZR, długoletniego m in istra  spraw  zagranicz­
nych  ZSRR i bezpośredniego uczestnika ilustrow anych  dokum entam i om awianej 
edycji w ydarzeń, A ndrieja Grom yki, w  k tó re j skład wchodzili również: I. N. Ziems- 
kow , W. A. K riuezkow, Sz. P. Sanakojew , P. P . Siew ostianow  (sekretarz odpowie­
dzialny), S. L. Tychw inskij i K. U. Czernienko. Tomy w  układzie chronologicznym 
.obejmują dokum enty z przygotow ań, przebiegu oraz — niekiedy — ocenę bieżącą 
rezu ltatów  konferencji uznanych przez zespół opracow ujący za najisto tn iejsze dlą 
ZSRR spotkania m iędzynarodow e w  la tach  1941—1945: m inistrów  spraw  zagranicz­
n ych  W ielkiej T ró jk i w  M oskwie (19—30 X  1943), szefów  rządów  W ielkiej T ró jk i 
w  T eheran ie (28 X I — 1 X II 1943), n a rad y  p re lim inary jne j w  spraw ie now ej m ię­
dzynarodowej organizacji bezpieczeństw a w  D um barton Oaks (21 V III — 28 IX  
1944), szefów rządów  W ielkiej T ró jk i w  Jałcie (4—11 II  1945), konferencji założy­
cielskiej ONZ w  San Francisco (25 IV — 26 VI 1945) oraz szefów rządów  W ielkiej 
T ró jk i w  Poczdam ie (17 V II — 2 III  1045). Czy w ytypow anie w łaśnie tych konfe­
rencji uznać należy za zasadne i w yczerpujące? Naszym  zdaniem  — tak . Zarówno 
londyńska konferencja sojusznicza z w rześnia 1941 r., jak  i konferencje specjali­
styczne N arodów  Zjednoczonych w  H ot Springs i B retton  Woods nie były spotka­
n iam i porów nyw alnym i rangą, charak terem  i zakresem  podjętych decyzji.'

Dotychczas w ydane tom y charak te ryzu ją  się dużą jednolitością sposobu opra­
cowania i  w ystro ju  edytorskiego. K ażdy z nich zaopatrzony został w  obszerny 
w stęp m erytoryczny, p rzedstaw iający  przygotow ania, przebieg i rezu lta ty  danej 
konferencji, ze szczególnym w ypunktow aniem  jej znaczenia dla dalszego biegu 
w ojny i stanu  stosunków  pomiędzy M oskwą a W aszyngtonem  i Londynem . Jedno­
znaczność n iektórych ocen zaw artych  we w stępach sk łan ia do dyskusji, niem niej 
dobrze spełn ia ją  one sw ą rolę w prow adzenia do lek tu ry  zamieszczonych dokum en­
tów, zaw ierają  też zwięzły, lecz w  m iarę rep rezen ta tyw ny  szkic stanu  zachodniej 
m em uarystyk i i lite ra tu ry  tem atu . D okum entacja w  każdym  z tom ów  zaw iera 
system  odsyłaczy w ew nętrznych oraz przypisy  rozszerzające, zaw ierające także 
fragm enty  innych nie opublikow anych w  tomie, a zw iązanych z om aw ianym i za­
gadnieniam i przekazów  źródłowych.

W odrębny sposób zaznaczona została dokum entacja datow ana w edług w pły­
wu, a  nie w ystaw ienia danego dokum entu. W w ypadku jeśli k tóryś z zamieszczo­
n y ch  dokum entów  był wcześniej drukow any, zostało to zaznaczone z w ym ienie­
n iem  m iejsca publikacji, w e w szystkich pozostałych w ypadkach przekaz zaopatrzono 
w  sygnał „D ruk w edług arch .”, bez podania sygnatury. K ażdy z tom ów zaw iera 
indeks osób (jedynie z in icjałem  imienia) oraz indeks przedm iotow y, jednak  n ie­
zbyt rozbudowany. W stęp do jednego z tom ów  inform uje, że do prezentow anej 
dokum entac ji radzieckiej „wniesione zostały niezbędne pop raw k i” w  zw iązku z opu­
blikow aną dokum entacją am erykańską i udostępnioną w  la tach  siedem dziesiątych 
nie opublikow aną dokum entacją bry ty jską. W znakom itej większości dokum enty 
pub likow ane są  in  extenso, w  w ypadku opuszczeń fragm entów  n ie zw iązanych 
z tem atyką tom u inform ują o tym  nagłów ki („Z depeszy”, „Ze stenogram u rozmo­
w y ” itp.). Ponadto każdy w olum en opatrzony zpstał w  k ilka  zw iązanych z daną 
ko n feren c ją  ilustracji. Edycja ukazuje się w  stosunkowo dużym  nakładzie 50 tys. 
egzemplarzy.

Pierw szy, otw ierający om aw ianą edycję tom  zaw iera dokum enty dotyczące 
m oskiew skiego spotkania m inistrów  spraw  zagranicznych W ielkiej T ró jk i w paź­
dzierniku 1943 r . 7 Było to w  zgodnej ocenie historiografii jedno z najefek tyw nie j­

7 S o w ie tsk ij  Sojuz..., t. I: M o sko w ska ja  ko n fie r ie n c y ja  m in is tró w  in o s tra n n ych  
d ie l S S S R , S S z A  i W ie liko b rita n ii (19— 30 ok tia b ria  1943 r.). S b o rn ik  d o ku m ien to w , 
M oskw a 1978, ss. 424.
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szych spotkań międzynarodowych w latach II wojny światowej, niezależnie od 
braku konkretnego uzgodnienia w podstawowej dla dyplomacji radzieckiej kwestii 
drugiego frontu w Europie Zachodniej. Wraz z postanowieniami konferencji mos­
kiewskiej dotychczasowy sojusz wojskowy przeszedł w fazę ścisłej współpracy, 
,przybrał formę koalicji wojennej. Podstawowym zewnętrznym tego przejawem 
było stworzenie Europejskiej Komisji Doradczej, organu, który miał odtąd zapew­
nić ścisłą i ciągłą współpracę Wielkiej Trójki, wypracowywać uzgodnione propo­
zycje w sprawach europejskich, wyłaniających się w trakcie prowadzenia wojny 
w Europie.

Zawarta w tomie traktującym o konferencji moskiewskiej dokumentacja zgru­
powana została w czterech częściach. Wyjątkowo w stosunku do pozostałych ob­
szerna część pierwsza (40 z 96 dokumentów) koncentruje się na antecedencjach 
spotkania ministrów spraw zagranicznych Wielkiej Trójki (korespondencja dyplo­
matyczna, robocze projekty dokumentów). Radziecka inicjatywa zwołania w Mos­
kwie konferencji na szczeblu ministrów była reakcją na wcześniejsze propozycje 
aliantów zachodnich spotkania na najwyższym szczeblu. Zamieszczone dokumenty 
kompetentnie ilustrują etap wprowadzania tej inicjatywy w życie, choć dla uzys­
kania pełnego obrazu niezbędne jest sięgnięcie także do dokumentacji opublikowa­
nej przez Departament Stanu USA 8.

Dokumenty o największej wartości zawiera część druga.v Są to radzieckie zapi­
sy przebiegu posiedzeń plenarnych konferencji oraz fragmenty notatek sekreta- 
rza-tłumacza delegacji ZSRR, sporządzone z rozmów Stalina z Anthony Edenem 
oraz Mołotowa z Edenem i Cordellem Hullem. Natomiast dokumenty robocze, wy­
tworzone bądź przedstawione w trakcie trwania obrad, zawiera część trzecia. Jest 
to dokumentacja już znana z Foreign Relations, niemniej jest istotne jej opubli­
kowanie w wydawnictwie o znacznie większej dostępności. Część ostatnia zawiera 
dokumentację finalną konferencji, a także komunikat i oficjalne enuncjacje podsu­
mowujące. Po raz pierwszy w języku rosyjskim udostępniono „Tajny protokół” 
i „Ściśle tajny protokół” oraz załączniki do „Ściśle tajnego protokołu” — oświad­
czenia wojskowych alianckich: szefa sztabu imperialnego gen. Lionela Ismaya oraz 
attache wojskowego przy ambasadzie Stanów Zjednoczonych w Moskwie gen. 
Johna Deane’a, dotyczące konkretnych rozwiązań i uwarunkowań natury wojskowej.

Radziecki zapis przebiegu obrad moskiewskich, choć niepełny i w wielu par­
tiach mający charakter notatek streszczających, jest przekazem o dużej wartości, 
nieocenionym materiałem weryfikacyjnym dla dokumentacji amerykańskiej. Wraz 
z nią zbliża nas do uchwycenia pełniejszego obrazu tego jakże ważnego dla dal­
szego rozwoju wypadków spotkania 9.

Pierwsze bezpośrednie spotkanie szefów rządów leaderów koalicji antyfaszys­
towskiej odbyło się w Teheranie na przełomie listopada i grudnia 1943 r. Stalin, 
Roosevelt i Churchill konferowali w sposób jak na tak trudne okoliczności niety­
powy, była to bowiem luźna wymiana poglądów, bez ustalonego porządku poru­
szanych spraw, której przebiegu uczestnicy zobowiązali się nie ujawniać w przy­
szłości. Zobowiązanie to przyczyniło się niewątpliwie do wytworzenia swobodnej 
atmosfery obrad i pomogło każdej ze stron lepiej zrozumieć stanowisko partnerów.

8 Foreign Relations of the United States. Diplomatie Papers (dalej: FRUS), 
1943, t. I: General, Department of State Publication 7585, Washington 1963.

9 Zbliża, ale też nie uwzględnia wszystkich ważnych momentów obrad. I tak, 
podobnie jak w Foreign Relations, i w tomie radzieckim brak np. zapisu wystąpie­
nia Cordella Hulla w sprawie ukarania hitlerowskich zbrodniarzy wojennych oraz 
notatek z dwu rozmów Stalina z Hullem. Por.: The Memoirs of Cordell Hull, t. II, 
s. 1289—1291, 1293—1296, 1308—1311 (w sprawie wzmiankowanych braków zob. też 
recenzję Andrzeja Korzona, „Biuletyn Informacyjny”, IKS PAN, nr 1. 1979, s. 61).

14 — Studia z dziejów ZSRR http://rcin.org.pl
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Dyskusja od pierwszego posiedzenia zdominowana została przez bieżące zagadnie­
nia natury wojskowej, dotyczące zasadniczo europejskiego teatru działań. Cen­
tralną sprawą stała się kwestia otwarcia przez aliantów zachodnich drugiego frontu 
,w Europie Zachodniej. Szefowie rządów Wielkiej Trójki podjęli decyzję, iż ope­
racja ta — opatrzona kryptonimem „Overlord” — przeprowadzona zostanie w pierw­
szej połowie maja w Normandii. W drugim kluczowym problemie obrad — 
kwestii niemieckiej — podobnie jak w Moskwie nie dopracowano się jednolitego 
stanowiska, niemniej wymiana poglądów na tak wysokim szczeblu znacznie ułat­
wiła późniejsze dyskusje. Szeroko podjęto też tzw. kwestię polską, m. in. po raz 
pierwszy wyrażono wspólną zgodę na przyjęcie za podstawę określenia powojen­
nych granic Polski linii Curzona i linii Odry. Obok dokumentu głównego — dekla­
racji Trzech Mocarstw — podpisano pięć tajnych porozumień o charakterze woj­
skowym.

Konferencja teherańska, choć była najkrótszym z trzech spotkań szefów rządów 
Wielkiej Trójki, odegrała ogromną rolę dla dalszego biegu wojny i organizacji 
świata powojennego. Stąd znaczenie każdego nowego dokumentu związanego z jej 
obradami. Stosunkowo mało takich nowych, oryginalnych materiałów, które mo­
głyby uzupełnić obfitą dokumentację amerykańską10, niesie prezentowany tom 11. 
67 udostępnionych przez archiwum MSZ ZSRR dokumentów zgrupowanych zostało 
w trzech działach. Pierwszy z nich zawiera dokumentację obrazującą przygotowa­
nie dyplomatyczne spotkania. W większości są to przedruki depesz bądź ich frag- 
mentów znanych ze wzmiankowanego wydania radzieckiego korespondencji szefów 
rządów Wielkiej Trójki. Ogromna ilość aż 45 takich przekazów narusza proporcje 
tomu. Pozostałych sześć dokumentów części pierwszej to fragmenty zapisu dwu 
rozmów Stalina z Edenem (21 i 27 X 1943) oraz czterech rozmów Mołotowa z am­
basadorem Stanów Zjednoczonych w ZSRR Williamem Averellem Harrimanem 
(6, 9, 16 i 28 XI 1943). Bardzo interesująco wypada porównanie tych zapisów z re­
lacją samego Harrimana 12.

Część druga zawiera radzieckie stenogramy sumaryczne (streszczenia) posiedzeń 
plenarnych konferencji, a także spotkań ministrów spraw zagranicznych i przed­
stawicieli wojskowych; tu także zamieszczone zostały notatki z rozmów Stalina 
z prezydentem Rooseveltem i premierem Churchillem, przeprowadzonych poza ofic­
jalnym programem konferencji. Tylko dwa dokumenty są nowe, resztę stanowią 
przedruki z wcześniejszej radzieckiej publikacji dokumentów z przebiegu spotkań 
na szczycie, z tomu Teheran—Jałta—Poczdam. Zaznaczmy jeszcze, iż trzy doku­
menty umieszczone w części drugiej jako załączniki do notatki z rozmowy Stalina 
z Rooseveltem w dniu 29 listopada też były wcześniej publikowane18.

Część ostatnia zawiera cztery dokumenty końcowe konferencji, również znane. 
W tej sytuacji stosunkowo najwięcej elementów oryginalnych niosą przypisy roz­
szerzające (wyjaśniające).

Wydaje nam się, że w wypadku tomu teherańskiego nie wykorzystano wszyst­
kich możliwości poszerzenia udostępnianej czytelnikowi dokumentacji. W części 
pierwszej przykładowo brak depeszy Stalina do Roosevelta z 11 czerwca, pisma

10 FRUS. The Conferences at Cairo and Teheran. 1943, Department of State 
Publication 7187, Washington 1961.

11 Sowietskij Sojuz..., t. II: Tiegieranskaja konfieriencyja rukowoditielej trioch 
sojuznych dierżaw — SSSR, SSzA i Wìelikobritanii (28 nojabria — 1 dekabria
1943 r.). Sbornik dokumientow, Moskwa 1978, ss. 200.

18 W. A. H a r r i m a n, E. A bel, Special Envoy to Churchill and Stalin. 
1941—1946, New York 1975.

11 Pieriepiska priedsiedatiela Sowieta Ministrów SSSR, t. II, s. 113 (dok. 143), 
s. 113—114 (dok. 144), s. 114—115 (dok. 145).
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Roosevelta do Stalina z 18 czerwca, zapisu bądź chociażby wzmianki o półgodzin­
nej rozmowie prezydenta z radzieckim chargé d’affaires w Teheranie Michaiłem 
Aleksiejewiczem Maksimowem (27 listopada), notatki o rozmowie Mołotowa z Harri- 
manem i ambasadorem Wielkiej Brytanii w ZSRR Archibaldem J. Clark-Kerrem 
w tymże dniu. W części drugiej brak notatki o rozmowie Roosvelta z Mołotowem 
w dniu 28 listopada w gmachu ambasady radzieckiej w Teheranie 14. Poza różnicami 
w określeniu czasu rozpoczęcia poszczególnych rozmów, dochodzącymi w skrajnym 
wypadku nawet do dwu godzin (tzw. okrągły stół w dniu 1 grudnia), pomiędzy udo­
stępnionym zapisem radzieckim a znanym wcześniej amerykańskim dopatrzyć się 
można szeregu różnic merytorycznych. Najistotniejsza z nich dotyczy charakteru 
rozmowy szefów rządów w trakcie obiadu dnia 28 listopada: w wersji radzieckiej 
była ona dwustronna (Stalin—Roosevelt), w wersji amerykańskiej — trójstronna 
(Stalin—Roosevelt—Churchill)15. Wzmiankujemy o niej, po raz pierwszy bowiem 
podjęto wówczas tak ważkie kwestie, jak polska granica zachodnia na Odrze oraz 
stosunek aliantów zachodnich do władzy rad w republikach bałtyckich.

Pomyślny rozwój sytuacji na frontach i rosnąca aktywizacja ruchu oporu 
w okupowanych krajach europejskich stworzyły odpowiedni klimat do roboczego 
podjęcia problemów powojennych. Na mocy punktu 2(b) Tajnego protokołu mos­
kiewskiej konferencji ministrów spraw zagranicznych w pierwszych miesiącach 
1944 r. rozpoczynają się pomiędzy Waszyngtonem a Moskwą, Londynem i Czung- 
kingiem konsultacje dyplomatyczne nad terminem i formą przeprowadzenia pre- 
liminaryjnej wymiany poglądów celem wypracowania wspólnego stanowiska 
w kwestii projektu statutu nowej międzynarodowej organizacji bezpieczeństwa, 
mającej zastąpić Ligę Narodów. Po trudnych i długotrwałych pertraktacjach usta­
lono, iż odpowiednia konferencja ekspertów obradować będzie w dwu fazach: 
„radzieckiej”, podczas której eksperci Wielkiej Trójki opracują wspólny projekt 
statutu, oraz „chińskiej”, w trakcie której alianci zachodni zapoznają delegację 
chińską z tym dokumentem oraz omówią ewentualne zmiany zaproponowane przez 
Chiny. Propozycja ta pozawalała delegacji radzieckiej uniknąć bezpośredniego kon­
ferowania z Chinami, co mogłoby zostać odczytane przez rząd japoński jako naru­
szenie porozumienia o neutralności16. Konferencję poprzedzić miała wzajemna wy­
miana projektów statutu, by tym sposobem oszczędzić jej uczestnikom czas po­
trzebny na zreferowanie poszczególnych stanowisk. Obrady rozpoczęły się 21 sierp­
nia w Dumbarton Oaks pod Waszyngtonem. Jak wykazał przebieg fazy „radziec­
kiej”, różnice stanowisk w wielu sprawach były znacznie głębsze, niż to wynikało 
z lektury wymienionych projektów. Mimo tych trudności, ekspertom Wielkiej Trój­
ki udało się wynegocjować wspólny projekt — Propozycje w sprawie utworzenia 
powszechnej organizacji międzynarodowej, który jednakże posiadał kilka „białych 
plam”. Wśród nich dwie zasadnicze: kwestia procedury głosowania w Radzie przy­
szłej organizacji i problem członków założycieli organizacji, dominowały w kores­
pondencji na linii Moskwa—Waszyngton w miesiącach następnych i swe osta­
teczne rozwiązanie znalazły dopiero na konferencji jałtańskiej.

Dokumenty i materiały dotyczące konferencji w Dumbarton Oaks„ w liczbie 79, 
opublikowane zostały w trzecim tomie edycji17. Dział pierwszy, zawierający doku-

14 Por.: FRUS. The Conferences at Cairo and Teheran, s. 9, 475—476, 486.
15 Por.: FRUS, tamże, p. 509—512; Teheran—Jałta—Poczdam, s. 3—8.
18 Szerzej zob.: W. M a te r s k i ,  ZSRR a projekt Karty Narodów Zjednoczo­

nych. (Konferencja w Dumbarton Oaks w 1944 r.), „Z dziejów stosunków polsko- 
radzieckich”. Studia i .materiały, t. XVI, Warszawa 1977, s. 90—91.

17 Sowietskij Sojuz..., t. III: Konfieriencyja priedstawitielej SSSR, SSzA i Wieli- 
kobritawii w Dumbarton-Oksie (21 awgusta — 28 sientabria 1944 g.). Sbornik doku- 
jnientow, Moskwa 1978, s®. 296.
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mentację dotyczącą dyplomatycznego przygotowania obrad, otwiera zgłoszona 
w trakcie trwania moskiewskiej konferencji ministrów spraw zagranicznych pro­
pozycja delegacji radzieckiej, by rozpocząć kroki zmierzające do wdrożenia postu­
latu nowej organizacji bezpieczeństwa. Dokumenty zamieszczone w tomie — ory­
ginalne i w znakomitej większości ściśle korespondujące z dokumentacją amery­
kańską 18 — pomijają jednak kilka istotnych spraw. Brak jest ważnej dyskusji 
dotyczącej charakteru obrad: trój- lub czterostronnych. Brak jest dokumentów 
wewnętrznych, obrazujących radzieckie przygotowania do roboczego podjęcia kwestii 
projektu statutu nowej organizacji19. Jednym z ważnych tematów, dyskutowanych 
w fazie przygotowawczej, była kwestia terminu rozpoczęcia konferencji. Przesuwano 
go czterokrotnie z uwagi na zaskoczenie strony radzieckiej ogromną szczegółowoś­
cią rozesłanych w połowie lipca propozycji zachodnich, a co za tym idzie — po­
trzebę dodatkowego czasu na przygotowania podobnie rozwiniętej propozycji włas- 
mej 20. Temat 'ten jest w prezentowanym tomie nieobecny. Również w części pierw­
szej, obök projektów Wielkiej Trójki, winien naszym zdaniem znaleźć się także 
czwarty, z którego jedynie 9 rozdziałów (z 22) uwzględniono w formie aneksu.

W części drugiej, traktującej o przebiegu obrad, zamieszczone zostały codzienne 
doniesienia przewodniczącego delegacji radzieckiej, ambasadora ZSRR w Waszyng­
tonie Andrieja Gromyki, do centrali oraz odpowiednie fragmenty ogólnego spra­
wozdania delegacji radzieckiej z całej konferencji. Brak jest natomiast bieżących 
stenogramów obrad, które — o ile recenzent się orientuje — były sporządzane*1 
i mogłyby stanowić kapitalny materiał rozszerzający bardzo lakoniczne streszcze­
nia opublikowane przez Departament Stanu we wzmiankowanym tomie Foreign 
Relations. Natomiast dokumenty występujące równolegle w obu edycjach — o ile 
recenzent zdołał się zorientować — są tożsame, z wyjątkiem amerykańskiego pro­
jektu statutu z 18 VII 1944 r., który w wydaniu radzieckim zawiera tylko regest 
rozdziału IX (Przedsięwzięcia w kwestii terytoriów zależnych), gdy w publikacji 
amerykańskiej rozdział ‘ten jes't rozwinięty 22.

Wyjątkowo — na tle dotychczas opublikowanych czterech woluminów — tom 
poświęcony spotkaniu w Dumbarton Oaks zawiera też dokumentację wytworzoną

18 FRUS. 1944, t. I: General, Department of State Publication 8138, Washington 
1966.

19 Lub chociażby przedruku artykułu N. Malinina O mieżdunarodnoj organi- 
zacyi bezopasnosti, który ukazał się na łamach ,-,Zwiezdy” (1944, nr 4, s. 89—96). 
Stanowi on ważny element uchwycenia ówczesnego stadium zaawansowania ra­
dzieckiej koncepcji nowej organizacji; tym bardziej że uważni obserwatorzy z miej­
sca rozszyfrowali autora jako pseudonim byłego radzieckiego przedstawiciela w Li­
dze Narodów, zastępcy ludowego komisarza spraw zagranicznych, przewodniczącego 
Komisji d/s Traktatów Pokojowych i Organizacji Powojennej LKSZ ZSRR Maksima 
Litwinowa. Por.: Depesza Harrimana do Hulla z 24 VII 1944 r., FRUS, tamże, 
p. 694—696. Szerzej o radzieckich przygotowaniach do konferencji w Dumibarton 
Oaks zob.: M. M. J u n in ,  Koníieriencyja w Dumbarton-Oksie. (Iz istorii sozdani- 
ja projekta Ustawa Organizacyi Objedmionnych Nacyj), „Nowaja i nowiejszaja 
istorija”, 1977, nr 2, s. 96—97.

20 Por. np.: Depesza Harrimana do Hulla na temat rozmowy z zastępcą ludowego 
komisarza spraw zagranicznych ZSRR Andriejem Wyszyńskim w dniu 4 VIII
1944 r., FRUS, tamże, s. 704; relacja Kiriłła Wasiljewicza Nowikowa z 29 I 1978 r. 
w zbiorach autora recenzji.

21 Relacja Michaiła Michajłowicza Junina z 23 I 1978 r. oraz relacja Walentina 
Michajłowicza Bierieżkowa z 26 IX 1977 r. — obie w zbiorach autora recenzji.

22 Por.: dokument nr 15 omawianego zbioru (s. 66) oraz FRUS, tamże, s. 665—
667.
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w okresie po konferencji, a w iążącą się z jej przebiegiem  i rezultatam i. Zgrupo­
w ana została ona w Aneksie. Z dziewięciu dokum entów  za najisto tn iejsze uznać 
należy  trzy  raporty  am basadora Grom yki (z 3, 8 i 17 X  1944) o reakcji osobistości 
oficjalnych i p rasy  am erykańskiej na w yniki konferencji oraz oświadczenia Roose­
velta i H ulla z 9 października, oceniające przebieg i rezu lta ty  narady  w D um bar- 
ton Oaks.

Spośród trzech spotkań szefów rządów W ielkiej T ró jk i rezu lta ty  ja łtańsk ie  są 
chyba najbardzie j spopularyzow ane; sam ą konferencję uznaje się za najw ażniejsze 
spo tkan ie  dyplom atyczne w okresie II  w ojny św iatow ej, spotkanie, które w yw arło  
znacznie większy w pływ  na sytuację geopolityczną pow ojennej Europy niż konfe­
ren c je  poczdam ska i paryska. W Jałcie S talin , Roosevelt i Churchill oraz tow arzy­
szące im ekipy uzgodnili w spółdziałanie w  ostatniej fazie w ojny z Niemcami, ro ­
boczo podjęli kw estię japońską, określili stosunek swych rządów do przyszłości 
Niemiec po ich bezw arunkow ej kap itu lacji, wytyczyli podstaw ow e zasady w spólnej 
po lityk i w  głównych kw estiach pow ojennych. Szczególnie w literatu rze zachodniej 
funkcjonu je  teza, iż w  Jałcie  Związek Radziecki zdołał ostatecznie narzucić sojusz­
nikom  zachodnim  swą koncepcję ładu pow ojennego, do czego przy/czyniło się m. in. 
um ie ję tne  w ygryw anie różnic zdań pomiędzy Rooseveltem  a Churchillem , w ykorzy­
s ta n ie  „k a rty ” japońskiej, a przede w szystkim  perfekcy jne posługiwanie się tak ty k ą  
„tw ardości” w  rzeczach zasadniczych i ustępliwości w  drobiazgach. Przebieg i w y­
niki spotkania na K rym ie skw itow ane zostały na Zachodzie ironicznym  aforyzm em , 
mówiącym , iż S tany Zjednoczone i W ielka B rytania w ygrały  wojnę, ale p rzegra ły  
pokój, co — oczywiście — należy rozumieć: przegrały  swe p lany podporządkow ania 
Chin i uzyskania mocnych pozycji w Europie Środkow ej i Południow o-W schodniej.

D okum entacja konferencji k rym skiej opublikow ana została zarówno przez ZSRR, 
j ak  i S tany  Z jednoczone2S. Niem niej nowa radziecka edycja m ateria łów  z tej kon- 
ferencji zasługuje na u w a g ę 24. Tom poświęcony spotkaniu ja łtańskiem u zaw iera 29 
zasadniczych dokum entów , w większości zaopatrzonych w  aneksy, których liczba 
w aha się od jednego do ośmiu i daje faktyczną liczbę 91 udostępnionych przekazów  
źródłowych. To, co otrzym aliśm y, w ykracza więc znacznie poza zbiór T eh era n —J a ł­
ta—Poczdam ,  zaw ierający jedynie dokum enty podstaw ow e: stenogram y ośmiu po- 
siedzeń p lenarnych  oraz kom unikat i protokół pracy konferencji.

Część pierw sza tom u zaw iera radzieckie stenogram y przebiegu posiedzeń p le ­
narnych , a także no ta tk i streszczające przebieg rozm ów Stalina z Rooseveltem  
i C hurchilem  oraz Mołotowa z Edenem  i H arrim anem . Jak o  aneksy zamieszczone 
zostały projekty , m em oranda i inna dokum entacja pomocnicza (rekom endacyjna 
i opiniodawcza) o charak terze roboczym. Zapis przebiegu posiedzeń jest tu  bardziej 
skondensow any niż w dokum entacji am erykańskiej *5. M ateriałem  szczególnej wagi 
są dokum enty trak tu jące  o konsultacjach radziecko-brytyjskich, — np. zapis rozm o- 
wy S talina z Churchillem  i Edenem w dniu 10 lutego — k tórych  ze zrozum iałych 
względów brak  w tom ie Foreign Relations.  N atom iast dużym m ankam entem  jest

2S T eh era n—Jałta—Poczdam ,  s. 93—217; FRU S. T h e  C onferences  at Malta and  
Y alta .  1945, D epartm ent of S tate Publication 6199, W ashington 1955.

24 S o w ie tsk i j  Sojuz... ,  t. IV: K r y m s k a ja  ko n f ie r iency ja  ru ko w od it ie le j  tr ioch so- 
ju z n y c h  d ierżaw  — S S S R ,  S S z A  i W ie likobritan ii  (4— 11 f iew ra la  1945 g.). S b o rn ik  
d o k u m ie n to w ,  Moskwa 1979, ss. 328.

25 Por. np. zapis posiedzeń plenarnych  w dniach 4 i 5 lutego — S o w ie tsk i j  S o ­
juz..., t. IV, s. 53—64, 64—83; F RU S. T h e  C onferences  at Malta and Yalta ,  s. 573— 
588, 611—633. W arto zaznaczyć, iż tom w ydany obecnie zaw iera zapis posiedzeń 
plenarnych  in extenso, podczas gdy w tomie T e h e ra n —Ja łta—Poczdam  sporadycz­
nie fragm enty  stenogram ów  radzieckich byw ały opuszczane bądź streszczane w fo r­
mie bezosobowej.
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zupełny brak zapisów przebiegu narad wojskowych, szefów sztabów Wielkiej Trój­
ki 29, oraz zapisu rundy rozmów radziecko-amerykańskich w dniu 10 lutego ‹Moło- 
tow, Roosevelt i Harriman) na temat warunków przystąpienia ZSRR do wojny z Ja­
ponią27. W części drugiej zgromadzono dokumenty końcowe konferencji. Znajduje 
się tu także nie publikowane dotąd porozumienie radziecko-brytyjskie o sposobie 
traktowania i trÿbie przekazywania obywateli obu krajów deportowanych do Nie- 
miec i wyzwolonych w toku działań wojennych na wschodzie i zachodzie Europy, 
podpisane przez Mołotowa i Edena. Dokument ten jes't niemal tożsamy ze znanym 
już z Foreign Relations porozumieniem amerykańsko-radzieckim w itej samej spra­
wie, podpisanym przez zastępcę szefa Zarządu Operacyjnego Sztabu Gensralnego 
Armii Czerwonej gen. Anatolija Gryzłowa i attaché wojskowego przy ambasadzie 
Stanów Zjednoczonych w Moskwie gen. Johna Deane’a 28. Uderzająca jest natomiast 
różnica statusu sygnatariuszy obu tekstów.

Cztery dotychczas opublikowane tomy edycji przedstawiają nierówną wartość. 
Dla historyków, jak też specjalistów prawa międzynarodowego zajmujących się 
tym okresem, zdecydowanie najwartościowsza jest dokumentacja związana z obra­
dami w Dumbarton Oaks; najmniej wnosi tom teherański. Z mankamentów odno­
tować należy niejednolitą formułę ujęcia i doboru prezentowanej w ramach po­
szczególnych rtomów dokumentacji (antecedencje, przebieg obrad, dokumentacja ro- 
b oczą, dokumentacja końcowa, recepcja i oceny oficjalne); zbył; duże są wahania 
objętości między woluminami (od 11 do 25 arkuszy wydawniczych); brak jest bie­
żących odsyłaczy do innych edycji dokumentów — szczególnie Foreign Relations — 
podstawowych pozycji memuarystyki i literatury przedmiotu; zbyt duży procent 
całości stanowią przedruki; niewiele mówią metryczki dokumentów, z reguły ogra­
niczone do adresata i nadawcy. Niemniej jako całość publikacja auspicjowana przez 
Wydział Historyczno-Dyplomatyczny MSZ ZSRR jest niewątpliwie wydarzeniem, 
najważniejszą radziecką edycją dokumentów dotyczących lat 1941—1945. Spełni ona 
z pewnością ważną rolę stymulatora dalszych badań nad najnowszą historią po­
wszechną.

26 W naradach ekspertów wojskowych Wielkiej Trójki stronę radziecką repre­
zentowali: gen. armii Aleksiej I. Antonow, marszałek lotnictwa Siergiej W. Kudia- 
kow, admirał Nikołaj G. Kuzniecow, gen. płk. Anatolij A. Gryzłow, kpt. 3 rangi 
Michaił I. Kostrinskij. Odbyły się dwie narady trójstronne, w dniach 5 i 6 lutego 
(FRUS, tamże, s. 595—608, 640—655) oraz dwie dwustronne, radziecko-amerykańskie, 
dotyczące sipraw dalekowschodnich i w mniejszym znacznie zakresie współdziałania 
na Bałkanach, w których stronę radziecką reprezentowali jedynie Antonow, Kudia- 
kow i Kuzniecow i(FRUS, tamże, s. 757—762, 834—839).

» FRUS, tamże, s. 894—895.
28 Tamże, s. 985—987.
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